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Uprawy wiosenne.
Roboty orzv uprawie wiosennej dzielą się jak n» 

stępujące: 1) Przygotowanie roli pod zas e j .  g  «»- 
wożenie roli 3) Wykonywania zalewu. 4) Pielęg
nowanfe rośif a padoz s wegetacji. . ,t

Mówić będziemy narada o przygotowania roli, 
czyli uprawie. Na pierwszą pracą jest utycia "MM, 
Mam- rozm ite rodzaje włóki: drewniane, żelazna 1 
komfcinjłtne * broną. t. zo która «  *1» n u _ rol« 
ramą mają ar,ąliO zą małą bronkę OątaU rodzaj 
wióki byłby najlepszy, gdy* pozostawia na roli oisnką 
warstwę luźno leżąca! roli. Wiókę nsbyó można w

ŁanalZ»dD»niem włóki jest strącanie szorstkiej powierz- 
ihn azyli ogładzenie powierzchni roi?, wskutek o.ega 
El«ó'e operują równa na csłą powierzchnie a przez ca 
łatwiej wschodzą chwasty, choć na krótko bardzo prze 
rvwa sie przez to takie proces wyparowania w Ig p  
S j r  A  ohwaetów lu t  klik. serji, .P isr» sia  w 1 » 
sntidnja się ta l poi samą pjslarzahaią 1 t .  wazasną 
w iolo, jo l poora tka maro. ozasem, nk.iuja się aa 
wirnohe. Jeteli >ą uhaemy zniszozyć brona, trzeba 
się zaorać do tego, gdy chwaaty zaledwie "O^odzą 
drobna niteizkl wtedy bron. wywiecie, a sl ń .e spali. 
Ofićź lianie się zatem % użyciem brony sprawie, ze 
brona zakorzenionych jut chwastów nie zniszczy, lecz 
pr*v gładzi tylko, i znaczna ozęść chwastów wychodzi 
na wierzch znacznie później. Ni ma ona jużjyle życia 
gdyż rośliny, z głębszych warstw wychodząc, mocują 
nie zawsze i prze* to o s ła b ią  Ale i tu frzeba nisz 
ozyó je w porze właściwej, t zn. najlepiej, skoro uka

t0;ą Trzeć*. serja chwsató* z najgłębszej warstwy roli 
DOchodząoK, m iia i nie ukazałaby się wc* le' S^yby 
L f ‘ nrnbery, urymery, spręioówki itp. narzędzia, która 
M  w Ł ^ w j d o b y - »  » .»  któryoM e tak po-iemy 
z przyiwyoiajenia n iyw . się do eoolchnlenia zimowej 
skibT. i to nieraz zupełnie niepotrzebnie.

Z pewnośaią zgodzi się na to dziś każdy, łe  pod 
ckopowitny i jarzyny rolę aa zimę ;ui przygotować 
trzeba przez g ijb ck, orkę Tegoroozna zima poz.o- 
Ha na to katdemn. Zwykle orze się na zmę d.Sć 
‘ L o k o , odwraca aię pod wlerzob warstwę ziemi w 
której niema jot tyle ziarnek ohwaetów, co w płytkich

W* "o o * « le m  z tego powinniśmy wnioskować? Oto, 
abyfroy na wiosnę ile mołnośoi tylko broną P 'W ’  
fowtwaii zieorię pod zzeiew. Wir o krymnwanie na 
wieenę, grnbowanie itp. jest szkodliwe i to dw jzko 
R«J kr zbliża to pcwlarzchni ser.ę obwaatów, Htór.by 
Ł i e Y l t p .  r śliny uprawne zdusiły, a raoisj we po 
„woliłv im aię wcale wydobyć na wierzch, gdyby roi 
" k  sam roóllnom ni. ułatwiał tego. Dale; krymrowani, 
L  S„ i .  jest korzyatnem i dlatego, te P o su sz ą  nlepo 
trzsbnie siemię, bo przerywa t zw. »>Q» ^  * ‘ rt. ść “ a 
o da 3 cali głębokiej niż brona, a ao gcraza, że me 
potrzebnie zluinia pomyślną dla korzonków atruktnrę 
gleby czyli przez to rujnoje odleislnośó ziemi

Wyfómaozymy to bllłej. *  p" 8peL k°,ń'
jest siecią drobniutkich jak wioski, kanalków wktó-

rtoh krsi? woda i dostaje aię. tymi kanalikami pod 
wierzch i tam nohodzi w postaci pary. Przez nietania 
się ziemi w zimowym sioosynku, Woskowate ha»altki 
te? dochodzą aż pod sam w ta d i ,  uh otw*ry stykają « 
się ze światłem, a woda tymi otworand uchodzn Oz­
naką tego jest bielejąca eię Skiba Gdyby ją Posns* 
ta wić czas dłuższy nietkniętą, uszłaby i  ztemi w tan
sposób wszystka wilgoć, czyli r. la wyschłaby dos^ęfc.
nie. Aie temu wszygtkiema zapobiega dostatecznie 
brona, która na jakie 3 cala głęboko przerywa skibę i 
świeżą z!*mią przysłania otwory owych wspomnianych 
włoskwatych kanalików i nie dopuszcza wyparowania 
zapasu wody z ziemi. Jaaaem jest przez ^ ę  ziem 
wystarczą do zapobieżenia dalszemu parowaniu wiigoel 
i tak san o wystarczą jako miękkie, pulchne, dostatecz 
ne podścielisko dla ziarna. ,

K KT jraojonalniejszą przeto byłaby następująca uprą,- 
wa wiosenna: Włóka, po niej odczekanie kilku dni 
aż ste ukażą chwasty, wreszcie ostatnia włóaka 2 do 
3 razy przed drjlsm. Uprawa ta wystarcza pod 
wszystkie jarzyny.

Zabezpieczenie konia 
od chorób.

Lekarz weterynarz p. Z. Olszyński, podaje w 
Poradniku Gospodarczym* następujące wskasówki w 

celu zapobieżenia różaym cierpieniom i wypaisom u

kCDl 1. Oodzieó sprawdzać, ozy koń ma normalny apa 
tyt do jedzenia, ozy nie kaszle i C2y niema robaków

W k 28 G iy kcń czas jakiś nie praonja, zmniejszyć 
mu ilość pokarmu i nie dawać mu maichwi.

3 Z sra nać uwagę na jakość paszy, nił dawać 
paszy zepsutej, stęchlej lnb przsgnUe).

4 Konia łykawego nie karmić ze żłobu, lecz z 
torby u wiązywać go na dwa powrozy * d ^ h  stron 
łba do dwóch brzegów żłobu, a siano kłaść mu na

Zi8mi5 . poić konia zawsze przed zadawaniem obroku, 
a nie poić wodą prosto ze studni, lecz og zaną.

6 Nie poić nigdy konia zgrzanego, jedynie tylko, 
gdy zsraz po napojeniu zgrzaay toć idzie w drogę, 
napoić go można.

7. Gdy rozgrzany koń po pracy wraea do stajni, 
oprowadzać go wolno, nie zdejmując uprzęży, aż os- 
tygnie.

8 Nie kąpać konia: zaraz po jedsemu, zaraz po 
pracy* i w południe w promieokah słonecznych

9 Od jednej paszy do drugiej przacbodzió stop*

10 Prsy zadawaniu płynnych leków z butelki nie 
wlewać tikowjch przez nozdrza.

11. Po karmieniu nie poić wcześniej; jak we dwie

godziny. ^  sbyt c5asao popręgów i rzemieni

pcdBzczękowj oh.



18, Nie zapominać o czyszczenia ; „czyścić* szczot* 
ką, zgrzebła zaś ożywać tylko do odkurzania Bzczotti 
konia zabłoconego! czyścić wiechciami, gdy obes 
chnia.

14 Godzien badać stan podków, przekuwać nie
dłużej, jak po sześciu tygodniach,

15. Nie stawiać w stajni koni zbyt ciasno obok 
siebie i przegradzać drągami.

16. Koni nowouabyiych nie wprowadzać odraza 
do stajni, ieoz parę tygodni przetrzymać je na osobności 
w iaovm badynku.

17. Nie wydelikacać koni przez przykrywanie ich 
w stajni derami, derką przykrywać tylko na powietrzu 
w czasie mrtinepo wiatru, gdy koń dłuższy czas stać 
musi.

18. W czasie upałów, gdy w stajni dokuczają mu­
chy, można okrywać rasowe konie leciutkim, płócien­
nym albo lepiej jeszcze siatkowym pokrowcem,

19. Zwracać uwagę na dobre urządzanie wentylacji 
i pamiętać o przewietrzaniu stajni.

20. Uważać n& urządzenie ścieków, ażeby gnojów­
ka miała dobry odpływ ze stajni na zewnątrz.

Przypomnienia na marzec.
C o  w lutym siei zrobiono — pośpiesznie wykoń­

czyć. Gdzie tylko pole obsycha puszczać włókę, a 
potem bronę — pod marcowe siewy. W żyta — siew 
serade i i białej konLzyny — najlepiej rzędowoem. 
Siew grochu, mieszanek — na wczesny utytek, jęcz 
mienia dwurzędowego Obawa, że mrozy jeszcze zn.ss 
cjjć mogą, jest niesłuszna, jęczmień siany w końcu 
marca daje płony najwyższe. W maju — tylko czfce 
ro rzędowy siać należy Ale nie wolno slaó w błoto*— 
rola musi byó obeschnięta. Od połowy miesiąca nie 
oeiągnąa s:ę z siewami, o ile tylko rola dostatecznie 
obeschła (zbielała). A więc slaó buraki cukrowe, pas 
tewne, marchew: wszystko to im wcześniej posiana 
tym wyższy pion wyda Rozsady kapusty, brukwi 
tisje się koło św Józefa. Na połach suchych 1 dr* 
nowanych roboty Idą jak z płatka, na iłach "nieosu- 
bu nycb trzeba ozekaó nieraz da maja 1 dłużej, Stąd 
wniosek, drenowanie niezbędnę. Przy wiosennych 
uprawach z regały unikać plag*; wszędzie — oprócz 
szczególnie zlanej roli i gdy trzeba nrze rywaó nawóz 
wyBUrczy epręiynówka, a na ziemiach Iźajszy^h bro 
na. Ochrania się tym sposobem cenną wilgoć zimo 
wą. Pora na równania kęp I kretowisk na łąkach i 
pastwiskach. Bronować łąki saohsze! koniczyny, 0 'a c  
je lc z e  sypać tomasówkę 1 kainit, zwłaszcza na tor- 
fiaste łąki. Sadz ć drzewka owocowe, bacząc, by ga 
tanki i odmiany odpowiadały jakości grunta. Pfze 
czy szczać do reszty konary i gałęzie drzew owocowych. 
Skrobać, bielić wapnem z glrną, Przy drogach sadzić 
akacię, lipy, wierzby. Z dróg spuszczać wodę z kałuż 
do rowów, gł.bieaia zasypywać piaskiem. Tłao ka 
mienie na szaber i budowę szosy. W podwórza osta 
tecsnle czyszczeń e z błot* i śmieci zimowych. Prze­
rabianie kompostu. Mocne żywienie koni, bydła, dro 
biu, bo jeszcze z pól i sadzawek niema pożytku.

Zaglądać do kopców, podejrzane ziemniaki wy­
brać, przesuszyć, cienko rozpostrzeć na klepisku i spa­
sać co rychłej. Zresztą trzymać kopce pod grabem 
przykryciem, bo ujmowanie ziemi jest przeoiwcelowe: 
pod cienką warstwą ziemniaki prędzej zaczną kły 
puszczać. Wybrać wysadki marchwi, buraków, kapus­
ty i posadzić do gruntu. Chronić od zajęcy. "Wyko­
pywać i niszczyć osty, Zbierać kamienie. Wykopywać 
niepotrzebne krzaki na łąkach. Sadzić wierzbę koizy 
karską. Zadrzewiać nieużytki.

Kurs rolniczo-gospodarczy żeński 
w Działdowie.

Dzięki poparciu Ministerstwa Rolnictwa i dóbr 
państwowych oraz starań om działaczki mazurskiej, p.

Eniiji Sakertowej, redaktorki Gazety Mazurskiej 
i kalendarza dla mazurów, powstała w Działdowie no­
wa placówka kulturalno oświatowa, tak bardzo potrze­
bna, a mianowicie kursy gospodarcze dla dziewcząt.

Wobec tego, te znalazł się odpowiedni lokal era* 
wzorowe urządzenie kuchni itp. przy pomocy ludzi ide­
owych, kurs wypadł nadspodziewanie debrze, co stwier­
dziła komisja Izby Rolniczej Pomorskiej w osobie pp. 
dyrektora Wid sza i inspektora Fronia.

Na kors zgłosiło się zgórą 80 kandydatek, jed­
nakowoż dla braku miejsca przyjęto 40. Wszystkie 
uczennica pochodzą z powiatu Działdowskiego, kilka 
zaledwie z pod Grudziądza. Prócz przedmiotów 
ogólno krztałcąoych kun, obejmo.a naukę gotowania, 
szycia, robót ręcznych, ogrodnictwa, koszykarstwa; 
korzysta s ę przytem z warsztatów istniejącego już dru­
gi rok „Mazurskiego przemysłu ludowego".

Kopiitet organizacyjny stanowią prócz wyżej wspo­
mnianej : inspektor szkolny p, Klimota, burmistrz 
Rsyman, doktorowa Miohejdzina i kapilanowa Barano­
wa Kura trwać będzie 4 i pół miesiąca.

Istnieje projekt założenia w bliskiej przyszłości 
normalnej państwowej szkoły gospodarczej rocznej w 
pobliskiej domenie państwowe, o 8 kim, od Dziaido 
wa odległej, Malinowie.

Płacimy podatki zamiast państwu 
— dla złodziei

W piotrkowskim Urzędzie Skarbowym sekretarz 
tegoż urzędu niejaki Jerzy Domański dopuścił się 
przeaiewierzsnla kwot wpłacanych ua poczet podatków 
państwowych.

Narazie nie ustalono feizcse wysokości przenie 
wierzcnych kwot. Prowadzone jest jeszcze dalsze
śledztwo.

Ujawlenieni# nadużyć, popełnionych przez Domańs­
kiego, byłoby bardzo trudne, gdyby jeden z płatników 
nie wmrsł był reklamacji. Dopiero na tej zasadzie 
zarządzono ścisłą kontrolę.

Z chwilą wykrycia nadużyć, Domański usiłował 
zbfedz do Warszawy, jednak policja ujęła go w osta­
tniej chwil!, gdy wsiadł od ma ąuogo odejść pociągu.

Nieuczciwego urzędnika osadzono w areszcie.
Fakts iż urzędnik skarbowy, który powinien stań 

na str; źy naszego starbu dopuszcza się sprzeniewie­
rzenia, jest wprost skandalem.

Rozmaitości.
S a i z e n l e  ln u  dokonywa się dotychczas prze­

ważnie w piecach putkarnianyoh, co powoduje niejed­
nokrotnie pożary. Należy przeto dążyć do budowy
najprostszych specjalnych suszarni wspólnych, w któ­
rych przytem len znacznie lepiej można dosuszyć, ca 
ułatwia międlenia i trzepanie. Przy suszeniu zwracać 
uwagę, aby ien nie został potargany 1 nie przypalił się.
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